
Kieniewicz, Stefan
"Polin. A Journal of Polish-Jewish 
Studies, 1 .1", Oxford 1986 : [recenzja]

Przegląd Historyczny 78/3, 567-569

1987

Artykuł umieszczony jest w kolekcji cyfrowej bazhum.muzhp.pl, 
gromadzącej zawartość polskich czasopism humanistycznych 
i społecznych, tworzonej przez Muzeum Historii Polski w Warszawie 
w ramach prac podejmowanych na rzecz zapewnienia otwartego, 
powszechnego i trwałego dostępu do polskiego dorobku naukowego 
i kulturalnego.

Artykuł został opracowany do udostępnienia w Internecie dzięki
wsparciu Ministerstwa Nauki i Szkolnictwa Wyższego w ramach
dofinansowania działalności upowszechniającej naukę.
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„P o lin” . A Journal o f  Polish-Jewish Studies t. 1, Basil Blackwell, Oxford 
1986, s. X II, 422.

W e w rześniu 1984 r. odbyła się w O ksfordzie sesja naukow a pośw ięcona historii Żydów 
w Polsce. W ygłoszone lub nadesłane na n ią referaty uczonych żydowskich, polskich i zachodnio­

europejskich zostały opublikow ane w tom ie zbiorow ym  pt. „T he Jews in P o land” , pod 
redakcją С. A b r a m s k ie g o ,  M. J a c h im c z y k a  i A. P o lo n s k ie g o .  N a  konferencji tej 
zapad lo  postanow ienie założenia czasopism a naukow ego, poświęconego tejże tem atyce. O rgani­
zatorzy  zdaw ali sobie sprawę, że w świecie aż nad m iarę przesyconym  czasopism am i ich 
przedsięwzięcie m oże ktoś nazwać szalonym . A jednak  uznali, że dzieje Żydów w Polsce 
stanow ią tem at ważny nie tylko dla wchodzących w grę obu narodów , ale i d la Europy. 
O raz że jest to  tem at trak tow any  na rozm aity sposób w różnych krajach, bez pożądanej 
konfrontacji poglądów . N ow y organ, ulokow any na gruncie brytyjskim , stać się więc ma 
p latfo rm ą w ym iany dośw iadczeń i poglądów  między historykam i żydowskimi i polskim i, 
na spraw y obchodzące ich wspólnie.

Pa tronow ać m a przedsięwzięciu pow ołany ad hoc Insty tu t Studiów  Polsko-Żydowskich 
w O ksfordzie. R edaktorem  został prof. A nthony  Polonsky, w śród zastępców  figurują m .in. 
W ładysław B a r to s z e w s k i  i Steven J. Z ip p e r s t e i n .  W radzie redakcyjnej znalazło się pięć 
osób z Polski, sześć z Izraela, dwie z Am eryki Północnej. Liczniejszemu jeszcze, też 
m iędzynarodow em u „kom itetow i doradczem u” przewodniczy prof. Joseph L ic h t e n  z Rzymu. 
H onorow ym i prezesami tego ostatniego kom ite tu  są Salo W. B a r o n  oraz Czesław M iło s z .

N azw a now ego czasopism a: ..Polin” oznacza Polskę w języku hebrajskim . M a to  być 
rocznik, a  pierwszy jego tom  ukazał się w końcu 1986 r. Zaw iera on 15 rozpraw , jedno  
wydaw nictw o dokum entów , jeden wywiad i dw a „dialogi” , cztery „eseje bibliograficzne” 
oraz 33 recenzje. A utorów  jest czterdziestu, z tym  ośm iu pracujących stale w Izraelu, 
ośm iu w Polsce, dw udziestu czterech w różnych krajach Europy i A m eryki. Liczebnie 
przew ażają historycy —  Żydzi, lub żydowskiego pochodzenia.

Fachow em u czytelnikowi polskiem u należy się inform acja o sam ym  przedsięwzięciu 
i nadanym  m u w pierwszym tom ie profilu . Jeden tylko artykuł sięga wczesnego średnio­
wiecza: P. W e x le r  (Tel-Aviv) usiłuje posłużyć się źródłam i lingwistycznymi d la doszukania 
się w Słowiańszczyźnie „preaszkenazyjskiego” osadnictw a żydowskiego (sprzed X III w.). 
R ozpatru je w tym celu zapożyczenia greckie, irańskie, turkskie i słowiańskie w słownictwie 
i wymowie języka hebrajskiego i jidysz na ziem iach słowiańskich. Przypisy i bibliografia 
zajm ują tyleż miejsca co tekst owej niewielkiej rozpraw y, niefachowcowi im ponuje zatem  
erudycja au to ra .

Cztery następne tytuły odnoszą się do  wieków XVI— X V III. M. J. R o s m a n  (Bar 
lian) wywodzi na podstaw ie hebrajskich źródeł, że Żydzi w Rzplitej, m im o przyznanych 
im przywilejów , pom yślności interesów oraz rozkw itu kultury, podśw iadom ie czuli się zagrożeni; 
ich egzystencja zbiorow a wym agała n ieustannego law irow ania pom iędzy królem , m agnatam i, 
Kościołem , szlachtą i m ieszczaństwem. Podobny wątek w tonie nieco bardziej optym istycznym , 
snuje G. D. H u n d e r t  (M ontreal), charakteryzujący „Jewish experience in Po land”. J. G o ld b e r g  
(do niedaw na Łódź, obecnie Jerozolim a) om aw ia lepiej nam  znaną kwestię: polskie Oświecenie 
wobec spraw y żydowskiej; zna oczywiście naszą literaturę, chociaż nieco krytyczniej od nas 
form ułuje w nioski. B ardzo mi się spodobał esej D . B ia łe  (Berkeley), pt. „Eros i Oświecenie” : 
jak  m askilow ie X V III w. wyłamywali się spod narzuconego im zwyczajem wczesnego m ałżeństwa.

Sześć rozpraw  jest XIX-wiecznych. w tym  trzy dotyczą pow stania styczniowego. 
M . O p a l s k a  (C arleton  Uniwersity) trak tu je  o ówczesnym zbliżeniu polsko-żydowskim
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,.z polskiej perspektyw y” ; lecz przyglądając się żydowskim  sylwetkom w polskiej literaturze 
pięknej następnych dziesięcioleci, dochodzi do  przekonania, że filosemityzm nie byt w śród 
inteligencji polskiej zjawiskiem powszednim , ani trwałym . Bardzo zab rak ło  mi w niniejszej 
analizie utw orów  K onopnickiej. Interesujący przyczynek J. B a r te l a  (Jerozolim a) tyczy się 
pewnej sensacyjnej powieści wydanej w W iedniu w 1865 r. p t. „D ie  Juden in W arschau 
zur Zeit der letzten Bewegung". A utorem  był niejaki Leo H ärzberg-Fränkel. W ciągu 
k ilku lat rzecz ukazała się też w adap tac jach : hebrajskiej, rosyjskiej i jidysz. Bartel 
porów nuje te cztery kolejne wersje objaśniając, dlaczego stopniow o zaostrzały  się w nich 
akcenty antypolskie. J. D. K l i e r  (H ayes, K ansas) zastanaw ia się nad tezą akceptow aną 
w żydowskiej historiografii, że antypolskie represje po  1863 r. pośrednio  pogorszyły też 
sytuację Żydów pod panow aniem  rosyjskim . K lier polem izuje z tą tezą: represje antypolskie 
nie uderzały w Żydów i nie zaszkodziły im, późniejszy kryzys 1881 r. m iał odm ienne źródła.

N astępne trzy rozpraw y należą do  najciekawszych w tym tom ie. M. M is h k in s k y  
(Tel-Aviv) zastanaw ia się nad postaw ą pierwszych polskich socjalistów wobec kwestii żydowskiej. 
O brał sobie w tym celu krótki okres 1887— 1892, za przedm iot analizy b iorąc „Pobudkę” , 
organ „G m iny N arodow o-Socjalistycznej” w Paryżu. A rtykuły „Pobudk i” na tem aty żydowskie, 
pióra Stanisław a Barańskiego, oczywiście nie zadow oliły au tora , który przy okazji przypom niał. 
że słynnem u „buntow i łódzkiem u” 1892 r. towarzyszył... pogrom  antyżydow ski. A lina C a ła  
(Ż IH  W arszaw a) daje w łasną interpretację losów asymilacji Żydów w K rólestw ie w latach 
1864— 1897. In terpretację dram atyczną, zważywszy opadnięcie tego w jak im ś m om encie 
dość znaczącego nurtu . A u to rka  dosyć subtelnie rozkłada akcenty, ale polski czytelnik 
wychwytuje głównie oskarżenia pod  adresem  strony polskiej. W konkluzji au to rk a  stwierdza, 
że nie rozw iązany problem  żydowski pozostał integralną częścią „polskiego kom pleksu". 
(A rtykuł ten ukazał się też po  polsku w „Z n ak u ”). O statn ia w tej serii rozpraw a 
R. M . S e l t z e r a  (New Y ork) zajm uje się stosunkiem  Szym ona D ubnow a do  chasydyzm u.

Jak  łatw o pojąć „oświeceni” Żydzi przełom u X V III i X IX  w. odw racali się od chasydyzm u, 
widząc w nim groźny przejaw ciem noty i wstecznictwa. D ubnow  pierwszy w rosyjskim  
czasopiśm ie „W oschod” (1888— 1893) podjął apologię chasydów i ich p ro ro k a. Beszta. 
Zdaniem  Seltzera. D ubnow  znalazł się pod wpływem R enana: interpetacja C hrystusa dała 
punk t wyjścia do  idealizacji Beszta. Interesujący pogląd — tyle, że luźno związany ze sprawam i 
polskim i.

O kres następny otw iera w naszym  tom ie referat J. T o m a s z e w s k ie g o  (UW ) o „niektórych 
m etodologicznych problem ach studium  historii Żydów w Polsce m iędzywojennej” . R eferat 
ten uprzednio  wygłoszony był w Jerozolim ie. M am y tu garść refleksji nad niebezpiecznym 
dla h istoryka sugestionow aniem  się jednym  tylko typem  licznie w ystępujących źródeł. 
M ów iąc skró tow o: inform acje o złym trak tow aniu , o trudnym  położeniu Żydów  pojaw iają 
się w źródłach  częściej, aniżeli dane o ich codziennym , spokojnym  bytow aniu. Ten argum ent 
polski czytelnik dostrzega; now ością będzie d la niego następna pozycja C. S h m e r u k a  
(Jerozolim a): stosunki polsko-żydowskie w oświetleniu powieści jidysz lat m iędzywojennych. 
A u to r przykładow o cytuje ich parę dziesiątków  —  literacko, jak  się wydaje, rozm aitej wartości. 
Dość ciekawe, że w prozie tej pojaw iają się liczne wstawki w języku polskim  (zrozum iałym  
d la czytelników), zwłaszcza przy charakterystyce Polaków , lub przytaczanych odezwaniach. 
Przesłanie literatury tej jest jednoznaczne:Polacy  odnosili się do  Żydów nieżyczliwie. 
W łaściwym pendant do  tego artyku łu  jest esej J. B ło ń s k ie g o  (U J) „Czy istnieje żydowska 
szkoła w literaturze polskiej?” C ytow ani są tu : R. B randstaetter, K. B randys, P. Hertz. 
A. R udnicki, A. Sandauer, W. S łobodnik, J. S tryjkowski. J. Tuwim . Cechę w yróżniającą 
owej literatu ry  stanow iłaby krytyczna analiza problem ów  „polskiego in telektualisty  żydowskiego 
pochodzenia, a lbo  też mówiącego po  polsku intelektualisty  żydowskiego” . Najciekawsze w tym 
tekście zdają mi się rozważania o drodze żydowskiego inteligenta w Polsce d o  kom unizm u, 
związanych z tym nadziejach i rozczarow aniach.

Lata II wojny reprezentuje w dziale rozpraw  jeden tylko tekst J. G a r l i ń s k i e g o
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(Londyn). Jest to  zwięzłe zestawienie faktów  tyczących się konspiracji w obozie oświęcimskim. 
R edakcja ..Polin” uznała za w skazane zam ieszczenie tej inform acji w związku ze znanym  
filmem „Shoah” , w którym  sprawa podziem ia w KZ Auschwitz uległa zniekształceniu.

W  następnym  dziale dokum entów  J. Tomaszewski publikuje w tłum aczeniu z polskiego 
trzy w ażne teksty, w ydobyte z Archiwum  A kt Nowych. Dotyczą one głośnej swego czasu 
(i dosyć paskudnej) sprawy rozstrzelania przez polskie dow ództw o 34 Żydów w Pińsku. 
5 kwietnia 1919 r. Z dokum entów  ówczesnego śledztwa i z kom entarza wydawcy zdaje 
się wynikać, że ów ak t samowoli spow odow ała bezprzedm iotow a panika niekom petentnego, 
dow odzącego w Pińsku m ajora. .

Po tej pozycji idzie znany czytelnikom  polskim  interview  Ewy Czarneckiej z Czesławem 
M iłoszem , na tem at tłum aczenia Biblii. Po niej dwa teksty określone w spólną nazwą 
..dialogu” , chociaż są to  wypowiedzi rozbieżne: R. F . S c h a r f a  z K rakow a (dziś R FN )
0 dzisiejszym stosunku Żydów do Polski, oraz W. Bartoszewskiego o stosunku Polaków 
do Żydów, wczoraj i dziś. Scharf przytacza m .in. rap o rt kuriera Jana  K arskiego, złożony 
rządow i polskiem u w Angers w lutym  1940 r. Była w raporcie tym  w zm ianka (zatajona 
przez rząd), że Polacy w G G  są owszem radzi z uciemiężenia Żydów przez okupanta . 
K onkluzja Scharfa brzmi : Żydzi czują się skrzywdzeni przez Polskę, a jest to  między 
innymi „uraz nieodw zajem nionej m iłości” . Polacy winni uznać i zrozum ieć ten stan rzeczy. 
R ozw ażania Bartoszewskiego idą własnym  torem . W ywodzi on, że wojowniczy antysem ityzm  
przed w ojną i po  wojnie był zjawiskiem  m arginalnym , że odcinała się odeń zarów no 
lewica, jak i bardziej w artościow e elem enty w śród katolików ; że społeczeństw o polskie 
w G G  nie było w stanie ratow ać Ż ydów ; że opinia publiczna w Polsce poddaje  dziś 
rachunkow i sum ienia daw ny swój do  nich stosunek. C o się zaś tyczy postawy w obliczu 
zagłady Żydów jedyni ludzie, k tórzy nie zawiedli —  pisze Bartoszewski — i stanęli na wysokości 
zadania , to  ci, k tórzy  dokonali ostatecznego w yboru i zginęli ra tu jąc  swych bliźnich. 
N ik t żyjący nie m oże powiedzieć tego o sobie. N ik t żyjący nie może. z politycznych czy 
polem icznych racji, dom agać się tego od innych.

W drugiej połowie tom u zaczyna więc brać górę p roblem atyka XX  wieku. A. C h o jn o w s k i  
(U W ) daje zwięzły przegląd problem atyki żydowskiej w najnowszych publikacjach krajow ych, 
tyczących się Polski m iędzywojennej. D. E n g e l  (Tel-Aviv) om aw ia stan  badań nad problem em  
zaniechania ra tu n k u  d la Żydów pod w ładzą H itlera, przez S tany Z jednoczone i W ielką 
Brytanię. W. Bartoszewski recenzuje pięć n iedaw no wydanych św iadectw polskich Żydów 
z czasu ostatniej wojny. S. J. Z ipperstein (O xford) prezentuje interesującą, jak  się wydaje, 
książkę „A gainst the Apocalypse. R esponse to  catastrophe in m odern Jewish cu ltu re” . 
(A u to r Dawid G . R o s к і e r  z H arvardu). W e właściwym dziale recenzji osiem  książek 
dotyczy czasów przedrozbiorow ych, sześć —  wieku XIX , pięć —  lat międzywojennych, czternaście 
—  drugiej wojny światowej. W większości są to  prace au torów  żydowskich, lub żydowskiego 
pochodzenia. Z  polskich om ów ione zostały książki J. Tom aszew skiego i W. Bartoszewskiego, 
a także zeszyt „Z naku" pośw ięcony Ż ydom . W śród recenzentów spotykam y raz jeszcze 
nazwiska Bartoszewskiego, Błońskiego, Tom aszew skiego, a także J. H o lz e r a .  J. L e w a n ­
d o w s k ie g o  i Z. W ó jc ik a .  N iektóre z tych recenzji są ostro  krytyczne.

Ogólne wrażenie ze studium  niniejszego pierwszego rocznika jest takie: wydawnictwo 
to  ogrom nie potrzebne, zasługuje na szersze poparcie, zwłaszcza w Polsce, ja k o  że polscy 
badacze właśnie mieć będą zeń główny pożytek. D otąd  bowiem, ze zrozum iałych względów, 
przewagę m ają  w „Polin” historycy żydowscy, znający się lepiej na źródłach i na tematyce.
1 stąd  też bierze się ton  zebranych tu ta j tekstów  : m oże nie górujący, ale wyczuwalny — 
rekrym inacji ze strony żydowskiej, usprawiedliwień ze strony polskiej. Ufać trzeba, że roz­
szerzenie i pogłębienie w spółpracy z tym wydawnictwem  um ocni jego tendencję, stosow ną 
w naukow ych przedsięwzięciach: dociekanie przebiegu zjawisk, objaśnianie zjawisk, sine 
ira et studio.

Stefan Kieniewicz


